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K s w i Ik s !  R u s fr c -s ^ s le r s W .
(Tal. o. k_ Biura koresp.)

Wied«n, 2S etyctoafe.
Ur«̂ łaTro oĝ aistiiją t e  21 stycznia 1517:

sebodni teren wojny.
Plr̂ -y m zięciu sztm̂sŁr.u yrzyczól̂ ca mostowfc- 

gio Nantadi, na zawód od Nomoî asa zabrano 
558 jeńców, 2 karabiny n̂ sszynowe ł 4 rcimerki.

W odcLiku Meaticsnesci pcdĵ ła wczoraj pa 
Jłô irduiłu rosyjsłca artylcrya g« aitowii-, tizia 
łalność na trosze pozycye. Następne wysdad a- 
takowe kosyan rozbiły się już w pierwszych 
zapędach.

Austro węrisrski lotnik zt.mil nifcprzyjŁcid- 
*“i samuioi do î yiądowiSJiia kofn Ń ar maro?- 
Sziget. S«inaiot i łoroicy dostali się c-le w na- 
ize rące.

Baicj na pófełoc u i i k .  wojsk nic ważnego 

i1 iosfci i południowo-wschodni teren wojny.
Bas "zmiany. ,

Zastępca izela sztabu êeeraLiltgo.
V°f-Ł H Sfer, mpp.

RsBiiin flfH ł n i e i i K E
" -3J c. k. B;ars. koresp.)

p. Berlin, 22 sitycmiał,
Ąbinro Wolffa). Wiólka- gfliówna kwatera do 

B°tei dnia ?i sityema: _ ° ___

Za.chodni teren wojny.
^Prćea 'ywszej n?j®jscŁnd walki artjiarjd 1

iiiisaycli Uiiazĵ cb przedsięwzięć pairsjo- 
w *••» ^ 'lą ł  dffltea bez ważniejsz/efai rydarieH.

W#ek®dei teren wojny.
Frob.il .węjińr jgeuerałs n̂oilipepro ras 9z.a3.ta' Łs. 

ŁęoipoMa iharyTajistltiego: Na wschód ci narano- 
w*ez wtargnęły jatenBeokaa wojaka, atak )we do 
resyjaktoii oiAjyów I prayprdwnatŁzMy 17 jeńców.

Fr.oiii wojdk: g-eaeraip (piiikcm^nrio asseyksię- 
oia dózeifa: W  Katpz is^rh -wccbodalch pls^sowa- 
cy  iijeprzyi*itóKki efcdt aa drogę Va?epu.Ga 
uie ziî LsI e?ę vr naszym al̂ teaznyiu ognhi diia- 

rfrzwinąć. OSpiłrto ma la roąŷ rlde ataki.
Proiń wojisjt jenefałk! ipoinago mainazAłka 

Bâ laeujłfaa: Wraz z Nane sti dosta* się w nat- 
fc:- r%oo iaok 19 b«s. cały, pr̂ ca Rosyaa tam 
je*zeze zataącie fcroaśon-y, przyczółek nsosto- 
wy. Pomoa-asH i icijilerze z Łachodnich p.-uis 

terasrtn̂ m hSka jdeprzyjacierskich linij 
w?«fz z etec wybw.feW??'a3y5iii opar
ci i. Ksajwiewoa- »ee«i zśofeyte w garącef walc# 
wsrtii. ôiwów. Uci-skeUka f̂ztrz nsCity ua Se- 
Fe9*~ Rosyanae zoafe.5 jtzu, nasze baterye i ka-
*ssa=st5 rass—  -  ..........
kłe etrafe,

cznerai si łami  na froneio Nanosti  
nad ujściem Simnika i odepchnął  
nasze woj ska  itu Seretowi.

(T*l. o. k. Biura Loł»*p.)
Sofia, 22 atyraiia 

Biuletyn tmłgarsld % 20 stycznia:
FHont TOa-ceiĄoiidtei: W okolk’/ B holi i dkąipy

jenie. Gdy okręt po raz pierwszy v, idz;ano, byt 
pomalowany na czarno, miał 4 rury do lansowar 
nia tcupedów i kilka rezerwowych rur do lan
sowania. Są-izą, ze był on urządzony także do 
kładzenia mm. Prócz togo imał okręt kulisy i 
fałszywe kominy, aby wddlo iiotrzeny zmieniać 
swój wygląd.

M n  { i i i f t s i i  i n i .
Budapeszt, 22 dtyłczma. 

.vPfJoti Hirfj«p« donoBi z I/ugaiw:
Na ircusi włeskł przybyły Uczns ’>atery’a łran- 

o. oskie.
ogień artyleryi. W  łfciku Czeiny żywa czynność p0^ Weaefeyą *vdbywa eie dalsza irorąezkowa 
artyleryi po obu sjtron&oh. W  okolicy Afoglenicy praca sod wziu ocnieultirr: fonów Ziwłasacz^yia 
skąp; >giv.ń karabinów maszynowych, dział i Breitta— Adyga— Pad (budowane są wkd-
inin. W  d.diuie Wardaru ogirai artyderyi. Wzdfuz fcto ooweczesuc szańce ziemne, 
eurumy żywsza czynność działowa i utarczki) y^o^kli park iotuiczy aosta? p a w ie  <w .i 
patroli na południe od Scrres. Działalność lotni-1 ji3ęvób wznrocmony, 
ków w  okolicy Bitolii, doliny Wardaru i zatchu 
Orfano. Na południe od jeziora Dojran porucz
nik Braunek zestrzelił drugi z i-zędu latawieo 
nieprzyjacielski.

Front r umuński: Pckt Isaoceą ogier piechoty 
z obu stron Dunaju.

aa rafceąpeiłsteyę,* lecz ponioważ zaatakowano go 
Zbyt siłiwe osobiścio. pragnie złożyć oświadcze
nia . oddaje się Izbie do dynpozycyi.

Gdy Brjaiod opuścił trybunę, nie rozległ się 
ani jeden cklasx wbrew aŵy czaj owi.

Nastąpiła dytsbusva- nad irstampsfaojtą w 'Spra.- 
węe oiipowtedzi Wilsona. Podczas -u .ej ąrray szio

M ara ts rp m  dfa Salicyl- 
PodaisK koiejswy.

(Tel. e. k Biur* ksrefp.)

Wiedeń. 22 stycznia). 
>WieaeT Ztg « ogiafeza- rozporządzenie svem

w

do gwałtownego zatargu międ zy sacra listą sterstwa skarbu co do .przeprowadzania para. 
większości. RcnanKMen\ a socyatisitę mniejszo-- grafu 32 ust. 1 rozporządzenia ministeryalceĝ  
śf i Barckosn. Zatarg ten omal nie mnletilł słą,2 dnia- 28 .grudnia 191 (3 o .przedłitżoniu termin?!

płatności prywatno praw nych zobowiązań pi# 
ciężnyeh wobec dłużników w Galicji i Bukowi 
nie, dalej rozporządzenie mimisteĵ twa skarbu ł 
■kolei co do ą>rzeq>i>awadzenia podatku od prze. 
wozu, dotyczące postanowienia rozp. ‘cesarskie
go z dnia 10 stycznia HM 7. jafcótoż dnaśnie da 
po;Latku od biletów koiejow yth i o-i przesyłek.

 Q  --------

Zniszczenie na Wofoszsz/znie.
BerlLt, 22 stycznia, 

„Boiliner uoka;ł->nzeiger“ donosi 7- Zurychu: 
.„Neaie Ziłrcher 7eiUng“ donosi z Jaiss: 
Szczegóły, które obecnie wych odzą ns jaw 

o zaifiztzeniił przemyriu ualiowego ca Woło- 
szczy fnie, bramia smaino. Przeważna część pól 
naftowych zamieiiila się w pogorzeliska, świad
cząca o zniszczfnuu majątku D.aTodo\<cg-o Ru
munów. “

Ogólne poiozmie dotąd nie zmieniło się.

Pmm o |q&cu wsjny.
Budapeszt, 22 ciij^niat 

Genai'a!ł Poto, zastępca iszofa1 Włoiskcego szta
bu generalnego., uświadczył wobec 'swocoh .przy
jaciół, iż© wojna zostanie w zupełności skończc 
na w tspcu, a uajpóźmej w sierpniu b. r. Generał 
Porro dał wyraz; przaśŵ aidc-zeu a, że iw ciągu 
wiosny abl« strzmy wojujące będą wycserpwne.

© iis fii i  s s S 2 c not? M i ą ł .
Berlin, 22 stycznia* 

„Eerllnei Lokal-Anzodger1 donosi z Rotter 
dan.u:

Jak donosi „Daily Telegraph11 pjd datą 16 
b. m. z Waszyngtonu, koiesporndent, jtgo na 
oędsta.wjo 4vywiadów w kołach T/ądowycli, 
nabrai przekoiiama, ze Wilson nae kat warzony

Ssnsasyjne Wtadcmośoi z Bosy!.
Kopenhaga, 22 stycznia.

„Politiken“ w korespondencyi ze Sztokhol
mu, której autor zresztą jest. dobrze u«pos»bk>- 
mv dla ioalicyi, donosi pod datą 18 b. m..

Podróżni,' któi'zy wczoraj przybyli z Rosyi 
do Sztokholmu, slm4erdza.ją, że wewnętrzne po
łożenie w Rosji jest oardzo krytyczne. Nałwży 
liczyć się z wybuchem ogólnego niezadowole
nia. Rząd stracił wszelką łączność z narodem, 
partya dworaka jest rozdwojona.

Asciii stanęła po stronie opozycyi. Jest o- 
golne mniemanie, że Rosy a znajduje się w prze
dedniu rewolucyi wojskowej. Cai ma być zde
tronizowany, a na tronie rna zasiąść albo w ks. 
M i k o ł a j, albo w. ks. Michał.

Podczas otwarcia Diuny w dniu 25 b, co. 
(D.ima tyniczŁSom ziostała odi oc/.ona. U R) 
Sj/ooziewrny jeat Cf3trjr konflikt pomiędzy Du
mą a vżądam, gdyż. opozycya postanowiła wie 
d,opuścić do słowa żadnego miuistra.

W razie gdyby wybuchnął# rewofacya woj
skowa, to wojna nie zostałaby zakończona, 
przeri-wule armia dążyłaby do pełnego rozwoju 
sil wojennych Scsyi. To ma- być celem upiano- 
wfflicj rzekomo rewolucyi wojskowej.

ny, że obecnie wie caiy świat, jakie trudności 
stoją na przeszkodzie zawarciu pokoju. Dalej 
w" idoniem jest, że Wilsor me wyrzekł się my
śli utworzenia związku narodów.

S ~aj, znajdujący się jeszcze w  ręLach Rumu notą koalicyi, pizeciwnie jest o ryi© zadowolo- 
nbw, jest chaotycznym OsjOrzawiskieru uciioóź- 
ców( ktiwy zal«ga.ją dxvgi i rowy, ginąc częsta
Z £?wdu i  RiTOTA'.

Ba wolty oehoclźeów.
Wkdeń, 22 stycznik,

W kilku rciawŁacb Bescarabii, zwłaszcza zań i 
i w Klszycicwta i Choc-indu, wylirichiy rcwwóty

Bucfi pekisjawy w SzwafcaryL

P S W  -szynowe z Uręd i p<mk-Jui cięż
. v „  , Ł̂ ' ,  *?«d<śs ofectf j 5^5  aainkrzy, srzr

W nasas

Szwajcarski crgaii
Beiuo, 22 styczn a 

socyalistyczny „P-eiT.or
ujiiCKlźców, Przeciągali oni tłumnie uiicanri, Tłaąjwtwiirt’ doaorf, że w .>?.wajc;iryi lozpoczęła

CIO ręc®.

wołając: „Dajcie nam cidefea! Mordercy! Puść- 
ck naa do nasyca weł:̂

frzed pałacaca arcybiskupa FTato-na w Ki- 
ssyniewdo- uchodźcy tłuuurie za-trzynuid się i 
wzoósiU okrzyki: „Pan-wże zapowiadają nam 
błiśki pokój., al< go nie eł. £rją szeioko, a my 
clerjko-y głód i chlćJP'

Dopiero wojetoo i twiieya tebywazy,
rozprószyła domcasiraatów.

W ,„ ,  . . 1 ■ «"̂ fBfasasi wyw*a-
# o w « y  u d ^ s  y raedsćęw a ięde .

H®nrssy gstaoifełfiy kws; srmistrs 
t* u d « nd © r f-f.

Bllfl 0 5 IK1.vi ®l. c. ». Biura koreop
Berlin, 22 etyuamia. 

»lffa  Gcr.o.d pod da.Pi 2t wieczoinm: 
*j -*t6sjęig zschodnim i w.schodulm uie było 

zsdjiych ssĉ ególaych wydarzeń.
-o---

PowszecSina s fan iy^a .
p . , Beflia, 22 stycania

n - Tlhier 1'agcblą.tt* przwiiosi o położeniu 
«-gonnęm ^jprady zmirego lrtytyka mUi>.arae- 
uem  ̂ jl(>ra '■l'orâ 'a» Ftó.-y jiiszo pomiędzy «n-

„Bezpnsirdiut vypadki wrojmuie schodzą 
oooooie ua drugi pian. .la zi.chodzie 5 m wscho- 
nzie, a pra ̂ dopodobnie także i we Włoszech, 
tudzież w Macedonii sa w toku przygotow m!a 
Go przyssłsj ogóhiei oicmywy. 0 tern, że 
wkrótce nastąp silne zdtrzenic się wejsk, nie

lisa wątjtie'1'.

Iffi WMAM W**' ---
Kcpcchwya, 22 tyeasa.

„Nowoje Wroiclk1 donosi, że w. k*. 
Michałowic?; przybył do nsmribwkioi głównej 
kwatery w osobnej misy? ? vrręcz>'ł krtSowi ns- 
mttńskieant Hat cara Tredć fes&li nic jest w&o®, 
atcii koła wojskowo i politycaa© sâ lzą, że car 
w liście tym pryyrsc-ka królowi ruisłuńaMcruu 
pomoc i opieko.

swoją ahv.yę MiedzjmaiodKłwa (/rgdtnik-acya po
koju („liitci-nałicmale fur den Friedi-i, ). Jest u> 
organizacya. aineTykAiiska*. Poraź pienrszy wy- 
stąpiła ona. publicznie w Lozasinie, a występ jej 
spotkał się % eniuzynasiycznein wprost j«zyj(»- 
ciem zo strony ltcwiie w tutejszjmi doutu ludo
wym z.̂ braucj publHajnuśoi. Iaicyatywę tą po
pierają "witzjiłikie jiartye Sz.wajc.aryi zacho
dniej.

Organizatorzy tego rodzaju wieców zamie
rzają wytworzyć w całej_ Szwajcnryi tak iTmy 
ruch pekejełwy, fetóry saussiłby’ Rai*ę związko
wą do nstycamiantowego zwołania koafereasyt 
państw aenirainy-L, ccieia pośrsdaicztiofa w 
łuwcyi pokojowej. Zebraiaia taicie organ, "owuae 
•są w cafej Szwajcwryi.

W WikłtiiS
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Bemo, 22 stycznia..
Petersburski korespondent »Tempsa< donosi: 

Chociaż zamianowanie S a z o n o w a ambasa
dorem w Londynie jeszcze nie jest ofieyainie 
ogdaszone, to j ednak jost prawdą,  że 
wyoór  pad.ł na Sazonowa,  ponieważ 
P o k r o w s k i j ofcstawrał przy tein, żeby Sa- 
zonow podjął na nowm swą aziułalność aypio- 
matyczną. Także 'angielski umnhsador w Peters
burgu kilkakrotnie wyraził w kołach oficyaJ- 
nyoli to samo żyeząnie.

f\ m m  f M  f  |^T?fS sra v m
i? iii<*, * j  i j * M a  i i5Łfaju . i  u i t j l .

(Tei c. k. Biura Loresn.)
Lcndya, 22 siycłzrria.

(ReP-teir). TJrzftdow-o. I>nsa 19 atycznia o god-z. 
7 ąo peJddstffl rń- {afery©© aanunieji w Lrslrnd 
w lyotphnde wyflłurhJ .pożar. W dwie minuty 

jipotam ńttstąjifł wyhutsh. Wielu rabotnskow za'o- 
Mo (się "wyi-istawać <z ibicdynte, i-bwóry cea&zozał 
d‘Pszi.zptoi'13. W 'aą.Mcdmah sn.Kgazynaoh <t-owa- 
rAw i fabryka oh poerstaty pożary. Efcsfrfozyę 
słyszane <w deldkiej oidiległości. Trzy rzędy * « .  
łjoli domów w sntjbStiszana oaoczenia zniszesa- 
na. #9 i-ułateności ffffynwtojaj ix>'vraialy iwięK-fize 
Eszkody- WyfcsKsih anteacayi eakaiwilcę atiraży ęp#- 
'żanraj, Wtóra »ię wfaiteie isnailazŁa- na ‘iniojftau,
fifi fzaibił Owiii 'steaiżailtów. Ucoshy ofiar nie imiżn:

mmu-vmAńi fm
a Ii

Zarybb, 22 st,yc*niac 
■Tak doTW>aE'ą, tutejsze dzienniki z Genewy, 

komenda. aR^fefca armii francuskioj pd-ozjiniła 
dalsze aarsąteaiia wejesińe w S&baudyf, tu
dzież w  imtych okulicacfe gTaiu*®nych. Cj-twślny 
ruch kolejowy do Bcwm on został zandinięty, 
a podobno pomiędzy Pontariier a. I>es Brc®- 
nauis oabjwza się errakuacya idektćrych isfej- 
scowożti.

%mmml l i t  wm^mh
(Teł. o. k. Biura kerees,) 

r.A. . . Wkdeń, 22 stycznia,
o i: W  c-aA-n̂ f® T* ’ 20 bm-: Front z a c h o d- 
trobi -Tjnrild^-r^'3 ognia prżez pa-

Ikonfc fujdiiii s i.:, ,,T , ,,
wiorst uł pogodni ? j4 Bsjas, 15
bywał ni#yrsyjft«iel o f»Sl a. 7 usiteila pró-
:® '« i  e. ■»*. « » a
J oss próUif*! eie ẑyjacwri ataku 
nf :  W  błsiiut^way. W tr» odcińki p ą 

się js^prayjŁoid wrlącznio kulami wybu. 
Giewynai. Na poliuiniowy zachód od Praiei ,o.

Mo walki dalej. Nam wywiadowcy przekro* 
_ ŷk rzoką Putn* w okoliey 0>Jobi,sti, 16 ,vioist 
iaoEu*^ Foceani, zniszczyli zasieki nieprzy, 
j«bli»łai9t wyl-Juli bagnetami większą część ~.a- 

K»̂ rowóv? i roeztę wzieb do niewoli. Pod osło- 
1 , . Jt<»mego ognia ciężkiej i lekkiej arfyle- 

Ak ofvp } n i q x) t  z v i & ’C i ̂  1 zna*'

w »
(Tel.

Ra hot 
rów-

n  m m m ,
e. k. Biura koresp.) =-#

OiryFtyaiiia, 22 stycznia. 
Parowiec >Asp i (750 tonn) z ładunkiem wę

gla został zatopiony przez niemiecką łódź pod
wodną. Kapitana j załogę w itiuzy godziny igobcsni 
zabrał angielki, i statek wojenny.

Londyn, 22 stycznia.
Ag. Lloydsa donosi: Angielski okręt >Liliani 

został zatopiony przoz nionuecitą łódź podwod
ną

Lcadya, 22 styrwoia 
-y»>ł.:ffci; dono?> z Pernambuco: Dnia 18 grud
nia z. r. parowie© »Dram.adst« dostnzogi r,minio 
cki han dl Krążownik, który wywiesił wojen
ną flagę i sygiializował n̂atyclimiast się zajrzy- 
mać<. Rówitoczĉ nio zauważono dwa działa. 
»Diamatist« zatrzymał się i poddał się. Ofic&rćw 
i część załogi wzięto na hanldioŵ y krążownik, 
puc ze, a »Dramsyiste zatopiono przy pomocy 
sr<xlków wybuchowych. Następnie całą załogę 
parorrea »Draa3uwisfc«: z wyjątkiem 27 indyj- 
siflcb palaczy waisrf na jnikład okręt »Hudfcó- manu.

„Me>va‘*.
Rio Je Janeiro, 22 styomia.

(Biuro ru.utera). Sądzą tu, że no;va ,Meiva« 
opuściła Kieł pod Hagą duńską i miale pozorny 
ładunek siana, ood którem ukryte było uzbro-

tl wejsnny Fra m f* .
Haga, 22 styesnia.

było jjfeaosw eitwwrdizió, «u© jdd; on-a jediiak -tak 
wc-iką jakipbcząSku iprzypuszczaco, Wśpód za- 
,bk.ycfii jetst kionawmik oddzdaitu ‘diesruczaiogo.

Wdd' -ig (pó*»i«j«Bcg fdonietóieiJa urzędowego 
dotydśiicsais wydobyto oKóło 30 "io 40 trtpów, 
«to O0Ó& jaSt ceętóSŁO ramnycn. Pajbfcyfea jest <aa- 
ipdłnio EnSszoBonw.

Amsterdati-, 22 stycznia.
OntigJaj-WJ' ólisiplozya. wi 13 a 3 11 o n d o n 

.była jedną z nąjstras-Eni-OjSzysh, jakie śię kiedy
kolwiek zdarzyły. W 'całoia <młośęio i w najod- 
lagleŷ ycJi pjaddsr.iościaićh. tMcteiei <w śąsied- 
•reikdi 'jriaetocJł i wsiach odetendo wabrząśn̂ nie. 
W okręgu */♦ anSi fswfldrktowaj mywoMy pa
ląca się roznsucońe szcząuki podany w fabry-

l i i m i  g m  h n i  i  i s i .
( le t .  e, Ł. Biura koretpi..)

Wiedeń, 22 sycz ni a.
Sekretarz państwa Zimmermann taki? 

wiez-oraj odbył dłuższą konfenoneye z hr. C-zer- 
ninom,. Omówiop.o wszystkie fcwosry© związant 
z obecnem położeniem politycznem. Na korrfe- 
rencyi objawiła się z u p e ł n a z g o d a z a p a- 
try wań. Zimmermann opuszcza Wiedeń dzi, 
siaj.

Termin zwołania Bidy państwa.
Piszą, nam z Wiednia:
Według wiadomości ze strony nicnieck.̂  ̂

zwołanie parlamentu aiKtryackiego dozaą 
zwłoki i nastąpi dopiero może w maju. Sy
tuacja dziś jfiśt togo rcdza.ju, żc trudność* zwo- 
lania parlamentu piętrzą się i upatrywane są po 
stronie partyj politycznych. Przedstawiciel* 
niemieckiego Związku narodowego wy&tąpiłi 
z żądaniami, których spełnienie było mĵ  
możliwem. — Jedno z nich odnosiło się, jak 
wiadomô  do siaiychmiast&wego w-yod-ębnlewą 
Galicył i domagało się wyłączenia posłów gali
cyjskich z parlamentu. W tej sprawie otrz; 
ruałi posłowie niemieccy odpou ledź s-tanowcz* 
odmowną. Poiwierdzają 10 także dzienniki ni© 
mieckie, które donoszą., że pn zcorowadzetóc 
wyodrębnienia Gal.cyi chwilowo nie jest Jeenczc 
tktaahie. Rząd &toi w tej sprawie na gruncie 
.orędzia ęesatskiegc. które orzeka, że po rc» 
udązaniu kwestyj polskiej, wyodrębnienie Ga 
’i<;yi ma być w duchu konsij-iucyjnjm* uiegulo. 
w>me.

Oo się ty esy kwe-styi zmiany ragufcwnfas 
Izby. jako n;?»dz»umpgo warunku uruchomie
nia parLomerdu, to wiadomo, że Niemcy, d* 
mogąc uzyskać usunięcia Polaków z piiriamen- 
tu i zapewnić sobie w ton apdtófe większości, 
są obecnie przeciwni reformie re-gulaminu, o- 
swia-dczająo, że żaden, nawet •najnetrzejuzy re- 
gułamia nie unlemożłiwia. gważl-owiat.j.dbsaiik- 
eyi wielkiej grupy posłów.

Punkt ciężkości sytuacyi pfli-tycm«ij i ;!/ar a 
mentórnei Jeży obecni© znowu w kwestyi cz& 
ako-niesaieck5ej.

W sprawie wyodrębrdenia Galicji i ugody 
węgierskiej nastąpiło per,mego rodzaju „■za-wde- 
szemie broni1-. Związek niemiecki przychylił się 
do stiioo-wiaka partyi chrzęścijańako-społec.znej 
i dla ujiiknięcia rozłamu rorodzń się na. zasadni- 
cz.e żądanie załatwienia, obu spraw w drodze 
partórnerdarnej. Ale jak dojść do parłamaniu? 
Jeżeli się uda usunąć trudności reformy regula
minu, do której rząd wielka przykłada wagę, 
■to pozostają trudności czosko-miemieekie. —■ 
Niemcy na razie stanowczo trwają przy żąda
niu zaprowadzenia, niemieckiego języka pań
stwowego, podziału n aa-od owego w Czechach, 
utworzenie obwodów administracyjnych i ure
gulowania. wszystkich innych spornych kwesiyj 
czeskich 'W drodze rozjtorządzenia, jeszęze przed 
otwarciem parlamentu. Żądania • te natrafiają 

silny opór w obozie czeskim. Wobec tego 
MozMroi.ałera jest, że prezydent, gabinetu, który 
sam należy do imeratorćw uruchonueiua par-

Prezrdent republiki francuskiej P o in ca r e.bkaoh. -Kawałdk flechła- iparcuwogij, ważący 3 do
ame-pton, raitcony został na 'odległość 400 yardów.oświadczył wobec pewnego dziennikarza

ry kański ego. że Francya. jest z podjętego kroku i Skraiż .pożarna1, ąjolikyas, żotóierz© i wozy ratua- 
Wrtóóna zs.ćowoVma. Francja jest świadomą, z< j kowo 'poępiĉ ryły « »  ratmn.de. Mio!ac,e ikaitastro-

fy ipiwedistawiało straszny widok.. Musiano bu
rzyć wiole ibudyr.&ów, aby wistirzyini.ić pożar. 
Przy wWuCisizeniiiu kobiiet z .płcutącyoh dotrfów 
soagrjśwjafty atę rozdzierające seaae sceny.

Lcadjut, 22 stycznia. 
Llojtó N©wx« d'ynotS/.ą: Z ofiar wytbacliu w 

ihusi być wojna dalej prowadzona, a j i przyinie-' Earfflcrklou zmmrlo wczoraj rw różnych sspita- 
rzeni doprowadzą dc odrestaurowania Europy i : kch ije&Ksw 21, tak, źe licdoa Emaadydi wynosi 
irei’«.kaif odpowiednie gwarancje. Fraucya, 50 do 80. 112 zraaion

wałczy za spraw© całej lifelzkoćci i nie może 
prędzej złożyć brotó, dopróki pokój godny ludzr 
Ouj&ci nie będtzw a/Ągunęty. pokój, kffióryby hwtz- 
kość na przy ̂ zbieć od podobnej katasflofy o- 
chronił. Niestety tak zwane zwycięskie Niemcy 
nie dojrzały jeszcze do takiego pokoju. Dlatego:

uzyskają, odpowiednie gwarancy 
chetnK przyłoży rękę ‘do jiuędz-jma, rodowy en 
iinów i pra*. pokojowych po skończonej wojnie, 
ale naprzód, muszą być prawa ludów i bczpie- 
czetatwo Europy przywrócone, hranc;, a iń© 
ciiciała prowadzić wojny odwetowej za Alzację 
i Lota: yngię, ale obecni© została do tego ztnu- 
s-iona i musi żądać w imię piawa i sprawiedli
wości ich zwrotu.

■zranionych Osób .rsTnicBacizono. ;po 
dórtKsoh dla chorych, nadto jtSśti ja?zcze 255 © 
sob ieiiiko runrych.

U L .  ;.

kUk\ m iriasida,
(Tel c k, Biura koresp)

Eem, 22 stynania.
W w W ltfe  prsor* 'imwajeanalflcłi, .zaraz z  początku 

posfcdaenia Ikby cratuRusIdej ohja wfi się nastrój 
wrogi d1« Drkiaiia. ‘Pu •twsaaftdnkmiu intarpeł̂ - 
< yii Abraimiego j Fon yejgo -przez intetąpeaantóy.', 
Br i and wstąpił ótt itiryiflunę w.łrćd ledowaite- 
igo uniił&zonisi i oaińadczyli, o© rząd uważa 
wJpraWtlztó zsc ulewłańcówo tórwz odi&oiwisdać

-«y  a
*  A l w o j e n n a  H y m b s r t a j

( Genewa, 22 stycznia,
„L Oeuvrc‘ (Prryz) rozipsreząf publikację 

artykułów, zaiwiorających rewoibey© o zyskach 
wojenuych sei t̂ura Humberta, który w s{>ra- 
wach wtojeitfiych ozęsto zabiera g%*. w prasie 
fran uiskiei. Serua-tor Humbertr — jak tw Irudzk 
„Oeuno'* — jest dzisiaj właśninelem awóch 
zanik© h . O1 poczatiau wojny iesfc tajsiy-o ugon- 
tera fe.ryifl samochodów D-unT3!cqim, -/s co po
biera roszai© 16.000 franków, oprócz udziaki w 
zyskach, Dlatogc to Hruahert, jako prezes par- 
lanieiłtauie,: koTnisyi wojskowej, zamówńł 60 
samochc-dow u firmy Dnnaa:qua. Erweliuiye 
sweje popmra „L‘0euvre“ podobiznami ra- 
chunltów Humborta. .

, za; oi, iadają ze
branie się parlamentu na maj. $zir

A p i o w i z a c y a  m i a s t a .

Kraków, 22 stycznia. 
(Mąka i ziemniaki. — Reionowa sprzedaż chleba.— 
Dostawa nafty. — Opał miejski. — Dowóz śliwek 

i marmolady).
Wezora, w południe odbyia się zwyczajna tygo

dniowa konferencja członków miejskiej koinisyi 
aprowizacyjnej w biurze delegata Adama Fedo
rowicza.  na której omawiano stan obecny 
aprowizacji miasta Krakowa. Stan ten na ogół 
świetny nie jest i wykazuje stale liczne braki, mi
no zabiegów zarządu miasta, który pragnie przyjść 
z pomocą szerokim kołom ludności, lecz, niestety, 
natrafia aa tóopreftswyciężone trudności w tej 
akcji.

Na koafafe*ięyi podnoszono przedewsr.ystkiea 
brak e h 1 o b a i z i e m n a k ó w. Co do zio 
nmiaków, to obecnie gmina posiada ich 10 wago 
nów, a dwa są w drodze. D-isiaj na pięciu placach 
w mieście rozpocznie się sprzeda ł  
tych ziemniaków dla szerokich kół ludno
ści. W czasio dyskusji stwierdzono, że z Gaimy 
zachodniej wywieziono ich znacznie więcej, ani że* 
wynosił preliminowany kontyngent i stąd też po 
cnodzi brak ziemniaków.

Brak chleba w Krakowie s po wodo
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wany acatal zmniejszeniom kontyngentu mąki o 21 w-esraytetu w prawie ref-anny wye ̂  * Sfaia-
procent; procent ten — jak wiadomo — miał być w szkołach średnicĥ  e aŁasys ootatasego
zastąpiony miazgą ziemniaczaną, a ponieważ zie- ®koli)Łka Rad] szkolnej kryawej P" 
moiaki nie dopisały, przeto w rezultacie wypieka T>-0̂  igna-ey Gbraaaow»ki. BttnMf wyginęli pro ■ 
się chieba o jedną piata część mniej, aniżeli poprze- fsOTBPwie dr. Józef Kraj^Tn i  i . «Sławoisię chieba o jedną piątą część mniej, aniżeli poprze 
dnio. — Delegat Adam Fedorowicz i komendant 
twierdzy, generał eksc. L u k a  s, przyrzekli inter
weniować w departamencie apiowizacyjnym na
miestnictwa o przyznanie 25 procent mąki, którą 
strącono celem zastąpienia jej przez miazgę ziem
niaczaną. Sty srdzono dalej, ie jakość mąki w o- 
statmch czasach znacznie się poprawiła, żaie na 
pieczywu nie są tak powszechne, jak przedtem. — 
t iedawno namiestnictwo zawiadomiło krakowski 
magLirar, iż w niedługim czasie zapewni naszemu 
miastu stalą dostawę mąki razowej.

Sprawa r e j o n o w e j  s p r z e d a ż y  Chle
b a  w Krakowie natrafia na różne trudności Sia
ro apiowizacyjne miejskie zbiera obecnie daty, od
noszące się do sposobu sprzedaży chieba w innych 
miastach Austryi. Rejonowa bowiem sprzedaż Chle
ba taka, jak mąki, nie da się przeprowadzić ze 
względu na niejednolitość piekarń krakowskich: 
mąka zaś jest towarem jednolitym. Magistrat wy- 
cnodzi. z założenia, że sprzedaż chieba, w taki spo
sób przeprowadzona, jak mąki. mogłaoy szkodJwie 
oddziałać na'piekarnie lepsze, a stanowiłaby pe
wnego rodzaju premię dla piekarń gorszych.

D o s t a w a  n a f t y  znacznie się poprawiła 
wkrótce nastąpi jej rozdział między te sklepy, któ

re się sprzedażą tego artykułu zajmowały. Nie bę
dzie to połączone z wygodą dla publiczności, gayż 
sklepy te znajdują się przeważnie w śródmieściu, 
ale trudno było ‘ przeprowadzić isny rozdział, — 
Wskutek zabiegów gminy p o w i ę k s z o n o  pi e r 
w o t n y  k o n t y n g e n t  n a f t y  p i ę c i o 
kr otni e .  Mimo tego jednak należy być oszczę
dnym z konsumcyą tego artykułu. Do Krakowa na-' "dalszy ck zebraniach te-gu Koła.
deszło już kilka w agonów nafty, reszta znajduje 
się w drodze. W najbliższych tygodniach będzie 
sprzedaną w ększa jej ilość, gdyż ostatecznie wyr- 
równano brakujący kontyngent za grudzień i sty
czeń.
. Z a p a s y  o p a ł u  na bieżące potrzeby są wy
starczające. W ubiegłym tygodniu dowieziono do 
Krakowa ogółem 239 wagonów węgla opałowego, 
wyłącznie dla ludności c-yn ilnej, oprócz węgla prze
mysłowego i wojskowego. Gmina posiada obecnie 
zaledwie kilkadziesiąt wagonów węgla, j2ko re
zerwę.

Obecny na zebraniu reprezentant Centrali han
dlowej oświadczył, iż wkrótce aadejdą z Węgier do 
Calieyi ś l i w k i  i m a r m o l a d a .  Kontyn
gent ten dla całego kraju wynosić będzie 10 wago
nów śliwek i -40 wagouów marmolady’. Pewną ilość 
i  tego trzyma Kraków Kilogram śliwek kosztować 
bidzie 2 K 60 h do 2 K 70 h.

Z najnowszego transportu ma s ł a  d u ń s k i  e- 
g 0 przydzielono gminie krakowskiej cztery beczki, 
kupcom tutejszymi sześć, a Związkowi mleczarskie
mu 10 beczek, 'Pluszczów na razie w Krakowi" nie 
brakuje.

Spęd bydła na targowicy ki akowskiej był w ze
szłym tygodniu b a r d z o  znaczny,  lecz ceny’ 
znowu poszły w górę.

Kraków, 22 rt.yoasia,
W rocznicę powstania styczniowego. Staraniem 

N. K. NT. odbyło się dzisiaj rano w kościele św. 
Krzyża żałobue nabożeństwo za uczestników walk 
w powstaniu w roku 1803. Mszę świętą uroczystą 
odprawił ksiądz kauouik M i k u l s k i  w aaystsr.- 
cy: duchowieństwa. W nabożeństwie wzięli udział: 
członkowie .krakowscy N. K. N., grono pań z Ligi 
kobiet, delegacya Rady miasta Krakowa, legioni- 
ś i. młodzież szkolna, wreszcie publiczność krakow
ska.

0 godzinie 10 rano odbyło się również żałobne 
uroczyste nabożeństwo w kościele OO. Reforma
tów staraniem •Przytuliska weteranów z r. 1863*. 
Mszę świętą odprawił ks. prowineyał Jani cki .  
IV nabożeństwie wzięli udziad członkowie Stowa
rzyszenia powstańców z roku 1863 i i Przytuliska 
weteranów z roku 1863* ze sztandarami, przebywa
jący w Krakowie uczestnicy powstania, liczne rze
sze młodzieży szkół męskich i żeńskich, wreszcie 
publiczność krakowska,

Na środku kościoła Etanął symboliczny kata
falk, rzęsiście oświetlony i ozdobiony zielenią. — 
Przed tym katafalkiem odprawił po mszy świętej 
ks. J a n i c k i  żałobny kondukt, pcczem wygłosi! 
do zebranych serdeczne przemówienie, czcąc pa
mięć wielkiej ofiary narodowej w chwili, kiedy no
wo kształtują się tory dziejów, kiedy Legiony pol
skie tworzą zawiązki armii polskiej, kiedy w War
szawie ogłoszono Radę Planu, podstawę przy
szłych poi kich rządów. Dzisiaj niema już niewie
rzących w zasługi roku Sześćdziesiątego Trzeciego.

1 o tern pięknem przemówieniu zebrana publicz- 
sość w kuśjy Ie odśpiewała pieśń: »Boże, coś Pol
skę*!

Dr. Krajewski w referacie łwotffl wskazał giownie 
potrzebę kształcenia chart klerów u młodakży obok 
wy-kastak-oc&a intelektualnego, w myśl Ła»a4 Par, 
kara i Deerstera. Cel taki osiągnąć można przez 
szkołę narodową i prac? g jdaęogitttiik wykształcę- 
nyoh nanczyciaJi, oeabisty ich ~pływ na mSudzied, 
cdponie&nie tematy do opracowank. piśmiennego, 
zmianę stosunku nauczyodeua do młodzieży w cha- 
i aktorze ro łzamnym itp. W sprawie cteróooftĉ o m«* 
teiyału naukowego w myśl zasady „uon nwdla, sed 
multum", nałoży porzosta/wić aauccycietow. swobo- 
ię. Referent domagał się następni© powołania- do 
ży-cia komisyi reformy szkolnej i zaznaczył, że nau
czycielstwo z rauością crsyjmuje zapowiedź wstęp - 
nych reform jako początek odrodzenia polekiej 
oikoły.

Prof. Sławomirski w twoim redonaci© (poruszył 
cały- azOi eg -kwesty j, dotyccących retonny ezfcoTieJ 
oraz przedstawił wspólne prac© Bauczyraetsiwa i 
Rady szkolnej Krajowej przed wojną -wkoło tych
reform.

Tl dyskusyi zabrał (także głos rektor dr. Kazi 
mierz Morawski i stwierdził najlepszą wolę ze suro* 
ny Rady szkolnej krajowej w omawianych spra
wach.

Po przemowach -prof. dra Kutrzeby. dar. Kłodziń
skiego, -Skoczylasa, OdrzywołKhicgo i B*zao*i yno- 
wicza u oh wal cm o miedzy 'imemi wniosek, dra Kra
jewskiego o wznowienie komkyi w«ronxi szkolnych, 
złożonej z członków Tow, Nauczycieli Szkół Wyż- 
zy-oh i Polskiego LnsCytutoi Pedag-.*gicaaegw. Dy

skusja -nad roforcną. szkolną ppewad^oną będzie na

Cima Od trzech dni mamy wspaniałą, słoneczną 
zimę, termometr wskazuje przeszło łO stopni Cel- 
rim.za poniżej zera. TVir- t.j płynie duża kra całem jej 
korytem. 7, powodu zimna powstała wielka goło- 
I k t ó r a  jest powodem licznych wypadków. — 
Wczorajszej niedzieli silnemu mrozowi towarzyszył 
odry wiatr, który dzisiaj ustał, wskutek czego zi
mno jest mniej dokuczliwe.

Pogrzeb ś. p. wiceburmistrza miasta Podgórza 
Kaczmarskiego. Prezydent miasta zaprosił Radę 
mi-jaką krakowską oraz ł. Radę miejską podgór- 
!Ćą do wzięcia udziału w pogrzebie ś. p. Szczepana 

K a e z m a r s k i e g o, długoletniego zasłużonego 
wh-eburun.drza miasta Podgórza.

Zamiast wieńca na trumnę złożj ło prezydyum 
imieniem miasta kwotę 100 K, delegacja Podgórza 
również 100 K na szpital DO, Bonifratrów w Kra
kowie. Z fiiii magistratu w Podgórzu powiewa ża
łobna chorągiew.

Aprowizacja miasta. Z nastaniem m-rozów utru 
daic-ną została d-ostawa ziumraków dla Krakowa.. 
Prezydyum miasta, pragnąc bodaj częściowo bra
kowi zaradzić, zarządzllj z dniem dzisiejszy™ czę
ściową s p r-z e.d a ż z i e mn i a k ó w  na placach: 
Słowiańskim, Szezupańskim, Jabłonowskich, Yóol- 
njicy i Rynku podgórskifn. — Przed południem dzi
siaj sprzedaży tej nie rozpoczęto jeszcze,

Mając dobro mieszkańców na względzie, urządzi
ła gmina pod kiuiun-kicm wyszkolonego swego za- 
etępcy w y r ó b  ma r mo l a d  y. którą sprzedaje 
we wszystkich sklepach miejskich. Dla zastąpienia 
migdałów zakupiła gmina i sprzedaje o r z e c h y  
wł os k i e .

W sprawie reformy wychowania i nauczania w 
szkoiacn średnich. W  safcatg po południu odbyło 
się w gmachu Co-11. Nowu-m bańko Liczne zebranie 
członków krakowskiego Koła Tow. Nauczycieli' 
Szkół Wyższych przy udziale grona profesorów uni-

Zebrani© właścicieli realności. Wczoraj po połu
dniu odbyło się w sali Rady powiatowej przy ulicy 
Pijarskisj liczne zgromadzenie właścicieli realno
ści z Krakowa, oraz miast zachodnio-galieyjskicb, 
w sprawie organizowania się właścicieli realności 
w całym kraju. Potrzebę skupienia i organizowania 
się przedstawił adwokat dr M u s s i I. Poseł Z i e- 
l e n i e w s k i złożył sprawozdanie z działalności 
Koła polskiego w sprawie ulg podatkowych dla 
Galieyi i Krakowa, poczem omawiano sprawę fasyj 
podatkowych.

P. Z. M i k o ł a j s k i  postawi] bardzo charakte
rystyczny i srniaiy wniosek, ażeby właściciele real
ności podwyższyli o 25 procent dotychczasowe 
c zyiżsse w razie, gdyby gmina krakowska nie odpi 
sała im dodatków wojennych do podatków. — Na 
szczęście większość wniosek ten odrzuciła.

W  dy skusji zabrał między innymi głos dyreKtor 
Franciszek M a r y e w s k i  i przedstawił zebranym 
:adania i cele powstającego wojennego Banku kre
dytowego dla miast w odniesieniu zwłaszcza do 
właścicieli realności. Niektórzy mówcy żalili się 
także na przykre stosunki aprowizacyjne. Uchwa
lono też wysłać stosowny telogTrm do namiestnic
twa o poprawę tych stosunków. Zemanie zaKoń- 
czyło się uchwaleniem całego szeregu wniosków 
i re-zolucyj.

Dar sądownictwa. Ze sfer sądowych piszą nam: 
Fiiizk-cyon-aryusze sądów i piotkuraboryj pańsiwa 
z -chodniej GaJicyi, pragnąc wyianić prezydentowi 
senatu i •wiceprezydentowi sądu Łraj. wyżiKey■ p. 
Jauoeławowi S t e b e l s k i e mu  swo sc-wie.Hie 
wipólcsucie z powodu straty jedyiicg-o eyna ś. p. 
Romana Stebelsk:“go, poiegiego oa poiu waiki, 
uiządzdli m-iędzy sobą ekładkę tui cel hmmaimt-wny 
do dyspazycyi p. prezydejnta Stcbelfskiwgc Skład
ka ta przyniosła sumę 1732 K i i  h. Nadto zł-ożyl 
osobn-o sąd posmateroy u Brzeski 8  ̂ K ca Tow-a- 
czjstwo ochrony dzieci w Brzesku, a sąu powiato
wy w Skawinie 11 K na Towarzystwo ochrony 
młodzieży w Krakowie.

P. prezydent Stebtlski pnze/maczył z powyższej 
kwoty 1732 K 14 h. na wdowy i serety po łe-gio- 
aistach 5U0 K, na wdowy i sieroty po icdnierzach 
nnii 500 K, na Towarzystwo oehremy SŁłcizioży 

w Krakowie 200 K, na Radę opiewuńeza w Kra
kowie'200 K, dis, Rsiążęco-Biskupięgo Kr-mketu 
200 K i na Zakład dla sierot <p. Żurowskiej 132 K 
14 h.

O paszporty do Lialej. W dniu wczorajszym or
gana kontrolne dostawiły ze awucyi kolejowej dc 
pohKyi krakowskiej kilka osob do ukarania za to, 
iż jeihały koleją za interesami do Białeg bez pa
szportów. Osc by te nie wieuaały o laajaowszein 
zarządaeniu, ii (ło Białej fd>©widują pas-aporty. 
Jak -wiadomo, w mieście tca± uraęduj* Łandee!ni- 
ctwo, MiyJział krajowy, oraz szereg ‘auiych cen- 
t ranny cl- urzędów, co nnusza interesentów z całe
go kraju do podróżowaina dc Białej, te też przy- 
nt-uB paiizpc.rtow y do tego imaas* w wamukacii o- 
beouych jest niezmiernie uciążiiwj wambanl/iej. że 
paszporty teraz ważne są tylko ca 8 miosiąue. — 
Spodziewamy się, że pow< łan© csynniki potekie 
puczyuią kroki, aby zarządzenie to w iiiŁerwu o- 
bywatt-li kraju było zniesione.

Syndykat rolniczy członkiem erganlzacyi woien- 
ne]* »TViener Zeitung* ogłasza: Prezydent .miia- 
3trów, jako kierownik ministerstwt. rolnictwa, w 
porozumieniu z mhiisterst-wem handlu, z.amiaiiowsl 
między innomi S y n d y k a t  i o l n i c z y  w 
K r a k o w i e  członkiem komisył wrganizacyi wo
jennej dla handlu nasionami koniczyny.

Uniwersytet Ludowy w rrudnłu prowadził w dal- 
czym oią.TU wykłady w srprtałacb i medzielne po- 
gadania dla dziei i; biblioteka wypożycźył? przez 
ten mi-esiąc 4318 czytelnikom — 4812 t-mnów, ojzy- 
tol-iia funikcyon-owała nonmakuo. W  końcu stycz
nia rozpocznie się cykl wykładów publk»nycfe. TT 
.kresie Świąt Bożego Narodzeada, odbył się zerga- 
,n-z cwany staraniesn U. L. kura dla dzaała-ozy oś w La? 
i owych (m&Lody pop-ularyzobrania wi-dzy). Kur. 
su wysłuchało 40 słuchaczy, yraewaAuT nauczy-i di 
iuJ owych ił Królosfw a i Gaiicyi Zaiuicy-o-łrajne so- 
strwło przez słuchaczy zc rg&nrŁOwaołe ofestLcndei- 
szego kurau tegoż typu na łato 1917 roku, P^syjot- 
dżają-cy słuchacze, celom w /rażenia uzaaaia dia or- 
gainiizatOTÓw złożyli sumę k:łkudd «ieciu kopon na 
ręco i  do rozpomądzenia p. Heleny R a d l i ń 
ski e  j.

Korespoadencya z rosyjskimi obozami jeńcfcw 
wojennych. Z Centralnego Biura wywiadowczego 
dla jeńców wojennych w Wiedniu komunikują

W  ostatnich czasach nadchodzą z Rosy! i Syb«- 
yyi liczne skargi od jeńców wojennych, z© od sier
pnia nie otrzymują z Austrw-Węgicr taduoj pocz
ty, albo tylko barjzo skąpą. Z drugiej strony także 
słabo nadchodziły do nas w ©rtainieh miesiącach 
korespondeneye od jeńców wojennych % Rosyi ł 
Syberyi. Zdaje się, że głównym powodem togo by
ło zatamowanie pocztowe na granicy szwedzko 
rosyjski"]. Zatamowanie to ogonie ustało, wobeo 
czego możua liczyć, że od jeńców będą znowu nad
chodziły’ obfite korespondencje i te poczta do jeń
ców będzie znowu regularni© dochodziła.

k r a j u *
Lwów w oczekiwaniu dra Katowskiego. Na za-

on zresztą 'zbyt oddalony ©d środka- Warszawy i
odpowiedni bar<ł2u dla 
monumentu, jaki tamu

wielkiego i wspauiałego 
naszemu bohaterowi słu-

proszenie zastępcy komisarze rządowego izraelic- szińe się należy.
klej gminy wyznamowej we Lwowie odbyło się w 
piąi-ek w wielkiej sali zboruT/uaeliekrtgu zebranie, 
celem obmyślenia godnego i licznego współudziału 
żydów w uroczystem przyjęciu dra Tadeusza R u- 
tow ski ego.  Przybyli nań reprezentanci rabi
natu pp. dr G u t ma nn  i Sa ł at ,  oraz delegaci 
wszystkich żydowskich stowarzyszeń i instytucyj 
dobroczynnych i kulturalnych. Zagajając zebran:e, 
dr W  a s s e r Bkreślił obraz wielkich, ponad unarę, 
zasług dra Kotowskiego około ludLości żydowsKiej 
w czasie inwazyi rosyjsidej i oznajmił, że obecny 
zarząt zboru uchwali] ku uczczeniu dra Rutow- 
akiegc ufundować po jednem miejscu w izraenckim 
Domu sierót i w izraelickim Domu starców. Funda 
cye te po nieczne czasy nosić będą imię Tadeusza 
Rulowskiego. Oznajmienie to prz; 'jęto hucznymi 
oklaskami

Następnie rozwinęła się dyskusya nad udz;ałem 
żydów w przyjęciu prezydenta. Celem przeprowa
dzenia uchwalonych .w tej sprawie wniosków, wy
brano osobny komitet.

Prezydent dr RatowskL przybędzie — jak donosi 
>Kuryer Lwowski* — do Lwowa między 26 a 28 
b. m.

Ks. arcybiskup Bilczewokl obchodził wczoraj 16- 
letnią rocznicę konsekracji biskupiej.

Przed, południem odbyła się w kościele arehika- 
tedrainyni uroozysua Msza św., odprawiona na in- 
tencyę Jubilata Równocześnie wo wszysti.i-cB ko- 
ścioia-oh dyecezyi lwowskiej -odprawiono okoli
cznościowe -nabożeństwa.

Echa pobytu delegatów duńskich we Lvp»Wie. 
7amierz-ona przoa ddegat-ów duńsldch podróż do 
Turki i okolicy z powodu trudności kirm-unikacyj- 
nyeh nie doszła- co skutku i delegaci duńscy nie 
•atrzyjmijąc się nigdzie w uiodze, wrócii; K a- 
kowa, a stąd w dnir 18 b, m. w towarzystwie se
kretarza Komitetu dra Jana Górsldego wyjechał 
do Gorlic.

DarjT -przeznaczone przez Komitet duDski dlaDe- 
legacyi K. B. K. we Lwowie częściowo, a miano
wicie mięso i tłuszcze odeszły z Krakowa do Lwo
wa 18 b. m. reszta narów, a mianowicie odzież, 
nadejdą w czasie późniejszym.

Z czasów Inwazyi rosyjsidej we Lwowie. Roz
prawa sądowa przeciw kelnerowi ze Zniesienia, 
Abrahamowi Kornowi, który w czasie inwazyi ro
syjskiej przy pouiocy niewyśledzonych drabów 
i żołnierzy rosyjskich dopuścił się rabunków i kra
dzieży, zakończyła się wyrokiem, s k a z u j ą c y  n 
K o r n a  na  p i ę ć  l a t  c i ę ż k i e g o  wi ę 
z i e n i a ,  obostrzonego postami, ciemnicą i twar- 
dem łożem. Ojca jego, który złożył fałszywe zezna
nia w sądzie w celu wykazama alibi syna, skazano 
na trzyr mi e s i ą c e  c i ę ż k i e g o  wi ę 
zi eni a.

Z prasy. We Lwowie począł wye-hoddć ,,Mio- 
suęcznDr Sadownioao-ogrodniczy", wydawany przez 
galic. 1 erwarzy-stwo gospoda.^kie pod redancy ą̂ p. 
Ant-oniogo W r ó b l e w s k i e g o ,  inspektora sado- 
wniobwa galic. Towarzystwa gWjp-odarakiego.

Z Kr6Sestwa Polskis^e*
Wojsko polskit do Rady Sianu. W dniu otwar

cia Rady Stanu w Warszawie.'poza adiesem, zło
jonym p-zez naczemą komendę Logionów, którego 
tekst podaliśmy poprzednio, nadeszły następujące 
-telegramy’ powitalne, wyrażające zaiDOwnten-i( be®. 
względnego iposłuszeńetmra i wierności dla pi6~w- 
azego rzî dn polskiego: -od -pułkownika Jamiszajti- 
m  z Zambrowa w imieniu I brygady, od pułkowni
ka Rej] z Zogrza w imienit II bryga-dy, od. puł-kow- 
naka Zielińskiego * Dęblins. -w imieniu IL brygady, 
-od majora Burc-harda z Ostaowa w ćmieniu 5 pułku 
pieohoćy, od majora OsWji % Mińska. Mazowieckie
go w imianiu II -pułku ułanów, od majora Smiadow. 
sinego z Góry Kalwaryi1 w imieniu artyleryi legio
nowej wreszcie od oficerów Komendy Gr-rpy Le
gionów z Dębiina.

Adres kolegium rędziów mu MTarszswy do Rady 
Stanu. Przewodniczący kologium sędziów t-.oł. m. 
Warazawyo sędzia Kazimierz K i© r s k i v jffiicretarz 
kolegium sędzia Józof D ą b r o w s k i  zl$Lyli adres 
w imieniu kolegium sędziów etoł. m. Warszawy na 
unię Rady Sfanu

Ad-res -:on między innymi oświadcza: „Radę Sta
nu witamy, jako wy raźne i nieodw-oi-aluf znpooząt 
kowanie własnej państwowości Królestwa Polskie, 
go. Uznajemy w niej jedyną dla nas pra-wowiią 
władkę polską".

Dalej czytamy w adresie: „Po uzyskaniu gwa
rancji polskości sądów (pokoju stoł. m. Warszawy, 
w Aniu 14 lu-togo 1916 r., objęliśmy icb kier-ownŁ- 
otwo. Chcieliśmy sluzyć społeczeństwu jako fachów- 
oy praw,micy, niosąc mu swą wiedze i js^cę, i jako 
obywatele — utrzymując, choć w małej- (acz wciąż 
-rosnącej cwjścŁ polskość sądownictwa tymczasowe
go i na każdym krolm manifestując czynem zasadę 
-eolskich sądów, jako jedynie odpowiednich dla 
kraju i narodu.

Społeczeństwo przyjęło nawie uslu-gi i obdarayło 
nas zaufmiem — -to nam wystarcza. Ozy’ słwznie 
i roizumme oostąppińmy, jako obywatele kraju, 
przyszłość ô ą-dzii. Rozkaz dało nam nasze sumie
nie'! (ten ro-zkaz spełniliśmy.

Dziś, jako polska magistratura sądowa, pełniąca 
dotychczas w najtęższych iwarunkaclh swsc-ją powin
ność, stajemy na rozkazy naczelnej władzy poi 
ski-ej

Fiasko n iutralhtów. „Gte Stolicy" donosi, że w 
dniu 9 sćyrtzmia od-był się w K.Tasmymstawie liczny 
zjazd praedatawwjiełi sfer z?omifińskii.n i włościań
skich, na którym. Mą-Toponowano utworzenie miej-

Co do piac(V.v warszawskich — to Teatralny ser
ca -nasze przesmezyiy dla Kościuszki -  rynek sta
romiejski należy się Kilińskiemu, a -plac Zielony, 
po oczyszczeniu, bohaterom rewolucjo listopado
wej. Plac Warecki z powodu poczty jesc nieodpo
wiedni, a Trzech Krzyży, otwarty na -wszystkie 
strony i pocięte tramwajami — toż nieodpowiedni.

Pozostaje mam tylko jedynie plac Ewangelicki 
(obecnie Małaenowsldego), gdrde, zdauem naszem, 
na placyku przed gmaciiem Tow. Zachęty Sztuk 
Pięknych, pomnik. Sienkiewicza miałby wa-runki 
najlepsze, na jak5© Warszawa -w ofeecmesn swem 
położeniu zdobyć się może.

Gkropna zbrodnia z nędzy. Pisma warszawskie 
donoszą W  dniu 18 b. m. wstrząsnęła mieszkańca
mi ulicy Kaliksta straszliwa zbrodnia. Ojciec za 
mordował z nędzy troje swoich dzieci. Zebrane na 
miejacu szczegóły niezwykłej zbrodni tak się przed
stawiają:

We wspomnianymi domu w trzcciem podwórzu 
w suteryn.e od dłuższego czasu zamieszkiwała ro
dzina Skaiskich, składająca się z 39-letniego Woj
ciecha Skalskiego, jego żony, 35-letnie; Maryanny, 
i pięciu małoletnich córek, z których najstarsza, 
15-letnia Anna, niedawno wyjechała na wieś, 10- 
letnia Zofia chodziła do szkoły’, a 9-letnia Mieczy
sława, 3-letnia Janina i 1M-roczna Stanisława za
wsze były w domu. Sam Saalski trudnił się uliczną 
sprzedażą owoców, lecz w ostatnich czasach z bra
ku ciepłego ubrania i obuwia zaziębił się, zaczął 
pluć arwią i wreszcie poiożył się do łóżka. Żona 
jego chodziła po domach do prania i zarabiała 
dziennie pięć złotych i życie. — Biedna kobieta 
uszczuplała sobie dawane jej pożywienie i przymo- 
siła je do domu, aby dać zgłodniałym dzieciom. 
Wszystko to nie uchroniło rodziny Skalskich od 
strasznej nędzy. Około godziny 2 po południu, kie
dy 9-letnia Mieczysława Skalska wróciła ze szkoły 
do domu, zassała, dom zamknięty. Na kołatanie w 
szybę, ojciec rozkazał dobijającej się córce, aby na
tychmiast poszłs po matkę, gdyż stało się coś nie
zwykłego...

Oderwana od pracy kobieta zaraz wróciła dc do
mu; oczom j©j przedstawił się okropny widok, na 
podłodze w kałuży krwi leżało troje zamordowa
nych dzieci z roztrzashaneiui głowami, a oboli nich 
zbrodnicze narzędzie: okrwawiona siekiera. Roz
pacz matki nie miała granic... Zbiegli się sąsiedzi 
Zawiadomiono miiicy ę. Zbrodniarz-ojciec, który’ wi
docznie zamierzał jeszcze zamordować żonę i star
szy córkę po powrocie ze szkoły, a potem odebrać 
a obi o życie, na widok zrozpaczonej żony zdetono
wał się. Usiłował odebrać sobie życio za pomocą 
poderżnięcia żył u nogi i powieszenia 6ię, lecz te
mu wszystkiemu przeszkodzono. Skalskiego aresz
towano.

E b  ś w i a t a *
Nowe morderstwo w Wiedniu. W  przeciągli leróŁ- 

kśego czasu dako-r&n© izn.stało w Wiedniu trzecio 
morderstwo rabunkowo. M'anowi-aie w sobotę w -no- 
łudnżo zauLuordowiana została OKeJa Loechi t z ,  
zamieszkała przy ulicy „Szwarzei: inie-r". Przeć kil
ku laty umarł znany lekarz dentysta dr. Pfeffer- 
tnann, wymalarzca pasty do zębów’, która w swoim 
(casusie -była w powszeehnem użyoiiu. Dr. Pfofferanann 
pozostawi) cćcmę Gizeię, która wysDa za mąż za 
urzędnika Łaachśóza. Tajemnicę wyrabiania pasty 
TOtzechowy-wała skrupulatnie p. Lu-schitzowa i w 
'osobnym pokoju zajmowała -się jej fabsyliowanioiTi 
osoipj.ście bez żadnej pomocy. Równic wy synu ’,av 
łar.wiala sama nrowad ;:ąp. tak-że kedęgi 1 korospon- 
iencyę. Owdowiawszy’, poświoc-iia się w ziupemosid 
interesowi, aozkrlwiek oddziodziczyla po oiou mai- 
ja-rtk. Jedna joj oćnka jest nauczycielką, w rodzi
nie hr. Hartiga, druga urzędnii-czką w alpejskim 
Towarzystwie gó-rnkzem w Wiedniu. P. Lusclii-tz-o- 
wa należała do oiyginałów. O swoich i-nteresacli 
ni© sdówita nawet, z córką, -nie mówiła także nigdy 
-o sobie, tak dalece, io córka nic -wiedziała, ile mat
ka ma łat. Dnia 14 września i-ażdeg-o -rok-u obcho
dziła p. Losohwitzowa swjoje ilrodziny, ulo w któ
rym; roku urod-ziła się, o item milczała. Poza tem 
-córka i matka kochały się. Służącej stałej nie mia
ła. zamordowana, poprzestając na p03luga-c0.ce. 
Funk cye te pełniła od gnud-uia Józefina Lei trier, 
która jako służąca nuała. dobre świadeciwa.

Otóż (ta posłu"r.czka, poznawszy dokładnie tiyb 
łżyoiai «w-ojej pani, u k n u ł a  p l an  z a m o r d o 
w a n i a  j e j  i o b r a b o w a n i a .  Wiedząc, że w 
■jobotę przyjdzie oanna- Loechitz na obiad nie o g 
12, iecz dapiorc o gtidzinie 3 popołudniu, mając- 
zajęcie w bi-urze, skorzystała- z tegu. czasu i t ę 
pe m r a r ę d z i e m  z a m o r d o w a ł a  p a n i ą  
Lioecbi tz,  poezem zabrała, kosztowności i go
tówkę w niestwierdzonej jcszecc wysokości.

Crzędowsiie jirfzcfzo nie zostało ©twderdzwiem, że 
po<ihuga-Ci7.kai owa jcet moiderczynią, ale wszystkie 
akolicznto&ci p^zemawdają riooćpareie za tem, ewla- 
szcza, że Józofena Leśtrioi; zbiegła.

T e legram  dzisiejszy z  W iedDia, donoei:
Córka zamordowanej w albumie zawodowych po- 

sługaazek, obazauem jej w dyrekcji jkilicyL roz
poznała w jednej * fofogiafij Józefinę Leiitnnr. Fo- 
t-ogTafia ta jest zarazem fotografią, karanej już 
czó-tio Wilihelanmy Lichtenecker, poszukiwanej pod 
'«s/r!-utem pooełaionia kradzieży. Jej kochanek 
Aleksander Hiit. agent- handlowy, jest również po
szukiwany przeć policyę. Policya podejrzywa, że 
on zamordował p. Ijosohitizową, a poełu-gaozka bj’- 
ła mu -tylko pomocną.

Zawieszenie tygodnika „Ukrainische Nachrich- 
ten". Wydawany w Wiedniu prz«z „Związek wy
zwolenia UkraLiy" tygodniT „Ukrainische Nach-
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T e l e g r a m y  2  c « t a t n i e j  c h w i l i ’

S i n  i i i i t i i i  spss a p i w i
(TeJ. wl. „Nowej Re'ormy:j.

Wiedeń; 22 E-tycIzma. 
oSbhu- jad MoiuLiiĝ z'-tg’.« (lomosd ztJiłgano: 
Wedle domttó.ieci prasy rwl-ô ui-ej (powierzy! caf 

Stuermerowl tymczasowe kierownictwo sprać© 
zagranicznych.

Wiadomość te wywołała w kołach koaiioyi 
ogromną sensucyę, zwaaszoza w Anglii, która 
w yotc-wwała zamrze przeciwko Stnmićaruwą 
jako zwolennikowi odoęfbnego pokoju.

i-Staimpa- sądzi, że (zakulisowe inóiygi znowu 
wywiodły Stmewnera na’ (pierwszy plam

K r w a w e  s t a r c i a  w  P e t e r s b u r g u .

Sztokholm, 22 si yeznia.
W  czasie osratmdi zaburzeń strajkowych w 

Peten-burgu wysiano połicyi na- pomoc oddzia 
ły wojska. Żołnierze jednak, gdy im- wydano 
rozlcaz zaatakowania strajkujących, zeczeli 
strzelać do poJicyantów,

Akt ya Wilson^
(Teł. wł. „Nowej Rciormy”).

Berlin, 22 styczni. . 
»Mo'.gen« repToóai-ku-je w telegramie z Berli

na następującą, 'wiadomość, pcdaną iprze? »Eer- 
lhser Lokal. Anzeiger* z Roitetoiaimni:

Jak donosi »Danly Tolagraplm, prezydent 
Wilson po zbadaniu położenia będzie się etarai 
o oży /ienk propagandy pokojowej we wszyst
kich krajach.

Wiciu Amerykanów, którzy dotąd byli jx  
stromo Anglii obecnie jdst -obuizonych na -nią

W o j  b i  a -

E u i it  w o j s k  s e r b s k !c h .

Budapeszt, 22 ettyoznća. 
►Kołeti Ertessiito* donosi z Sofii:
Wojska serbskie, stojące na boncie macodoń- 

sklm —  j-alk donosi u-BaMcaniska P-oazts « —  
zbuntowały się, gdy o-inzyraiały wialdomosd, i*. 
koaililcya wbrew Boloun-amlii. przyrzdezem-u nśi 
ogłosiła MonasłySp <po jdgo- zajęciu tymczasowy 
s : ’ licą. Serbii. Skultk5«ńn biumu Sairraił zn-r-as!i<d 
wycofanie oddżiałow werbskich do' balonik, f  
nw ich auiój^ee wytiteł Mśtoclió w.

M  saisl u l i  u  F e U io t i
(Td. c. k. Biura koresp.)

Ateny, 22 stycznia- 
Wojskowi ẑ iisiięipcy koałi-cyi zatwiaiaomil-i 

cki ®a’«lb gcnea-ftdiy. że dla) tra-i.spontd. wazye** 
(kich 4zM  ikairabinów anaszynowydi arami gWh 
dlaej nw FeOópomeis dopuszczona rostaŁ- 14 
dniowa zwłoka, tetór* rozpoczyna' się dnia 2€ 
b. an.  ~ “

E e a i a a l l s ^ ^ o r o c & i *
’- flel. c. k Biuia koresp.)

KJuaLinlynopo', 22 stycznia. 
Ag. M M  duiiosi: Główna kwatero cglaisza- rm, 

20 ibia: Na/ frowciu Tygrysu na .wwebód od Rut 
eft Amara- nasze po-zycye zaatakówa-ła/ część -a 
meprzy.iacieMcich. A u k  dkutecc nie odparto. 
Na f-mucie (kainfliażkiin, na lewem, skrzydle, am- 
(pr zyjaciel prtzawarżayącomi e.d mmi Kiaitukaw" 
m & t  kolumny w^iaida-Wezc, które pcx?.ąiko, 

cofia^y i*otólkac&, ale jpo' naJu ĵ&c î
•si-JLów odraueiły aimprzyjaci-ela i _ odzyskały 
rw© poprzednie pozycya Na reszcie frwiww  
nic o zmiez-ehju. ________

f e a l f f f i P S k S .
(Teł. c. k. Biuri koreep.)

Sofia, 22 stycznia 
Spftawmdauie szitabu genwataeigo % dnia 2l 

tom . frorat m a c e d o ń s k i :  Na pótnomiy za
chód od Bit-olii pbjodyiico e strzały BWteftue i 
rra-dki ogień piwnoty, karaibrnówmatezyno vyoh 
i aniuicrdk. W  luflai OzSray da ałałność ai tyk 
j--! patroi niemiecka wdarła słe do wiosk-di 
rowów i zadała niepEzyjacfetowi straty Na 
wte-cłród' ód Czerny,’ i w  (Mogiemcy
tylko na/<ipeiwnr/idi umcfjs&aich rzadici ogkń irt.y- 
leryi, kar biraów tmaezyraowy-oh miniarek'. W 
dolinne Wurda-ru słalba- dzialalńość atltyłeryi 
Nad htrurna potyczki patrol;, i rzadki ogis#
di?óałoWTC. -

Froot ru m  (u ń e ik r Nad douiypi Lunu jett- 
m> wtcliód od Gakacizu, nic godnego uwagi-.

jcowego Koła »riędzypariyjnego. mcmal jadtto* lietitcn" zamieszcza w arze 130 z 12 b. m. odezwę 
rayślr..e zebrani doszli dc przekonania, ie takiege 
/Koła zakładać nie należy, poparto natomiast iedsnie- 
ącą Radę powLuową, grupującą żywioły niepod
legło A-i owe i aktymue.

Dla inwalidów i jinii polskiej. »Kuryer Polski*

do czytelników z powiadomieniem, że prezydyoim 
Związku, z uwagi ma nader sk-ontjpJiŁwwant sto- 
su-nki, av łaszrza. -ze wz.ględu na to, że od pewnego 
czasu nie rnoż" sprawy ukraińskiej tak bronić, 

i jakby t-o nakazy wało położenie obecno, zmuszone
donosi iż joden z najpoważniejszych obywatel' jwst n strzymać dalsze wydawanie „Ukrainische
Warszawy ofiaruwał 100.000 rubli aa zakład dla 
inwalidów armii polskiej imienia Józefa Piłsudskie
go. Ofiarodawca pragnie, aby’ nazwisko jego nie 
było ujawnione.

Dania Polsce. Do Warsza wy nadeszły już — jak 
donosi *Głos Stolicy* — zabrane w Dani5 na rzecz 
ubogiej ludności towary: 1 wagon odzieży, 1 wa
gon łbów wieprzowych, 1 wagon, zapełniony czę
ściowo odzieżą, częściowo, bokami wieprzowymi.

O pomnik Henryka Sienkiewicza w Warszawie. 
OstatBii rumor waiseziiwaHego „Ogrodnika Pol- 
dri«go pnzjTOÓsl artyL.uł p. Fr. S z a ni o r a po
święcony wyborowi miejsca pod pjirimik H. S i en 
k i e w i c z a  w Warszawie.

. P. Szani or ,  oc-.niąjąc JÓżne nadające Hę na 
-posusul mi sjsta, k mrtduth j-.

Ogród Sask5 stuł się obeciut dziecińccm. Park 
U;*rz lowdkj pre©zaa«/zon.c już dla Szopena, a park 
nowy nad Wiałą dła ks. Józeła PaniatowBłdbgo, 
którego nazwę ¥ nas. z nos tem nosi' pwmien. Jesł

Nac-hsichtan''. W  nuejsce tygodnika pojawiać się 
będą od cza©u do czasu publikacje zsbroezuiwane.
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Repertoar teatni miejskiego w Kranówie 
im Juliuszu Słowackiego.

W poniedziaiiek, dnia 22 b. m Uroczyste przed
stawienie: »Ztoi& czaszka*.

We wtorek, dn:P 23 b. m.: »Urzędniczka poczto
wa*, komedya Alfreda Capus’a.

We środę, dnia 24 b. m.: »Pod blask słoneczny’*, 
komedya Józefa Wiśniowskiego.

Repertoar miejskiego teatru ludowego 
w Krakowie.

W  poniedziałek, dnia 22 b. m.: Uroczyste przed- 
sfawienie: »D*,iady* Mickiewicza.

We wtorek, óiua 23 b. m.: Wieczorek pafry o ty
czny uczniów V. gimuazyum.

Wo środę, dnia 24 b. m.: o godzinie 4 jx> połu
dniu »Kopciuszek«; wieczorom: teatr zamknięty.

Za duszę ś. p.

B  S isw aiiffl S M l i i J
jako w nienvBz.f rucznioę kmietc» 

i-f* odprawione 'dostaną

& s z d  żałdfcwb
<bia 23 stycznia 1917 roku o ffonziruo 
9 rauo w  kościele OO. Reronnatów w) 

Kirakwwie.

JSSBUmaiBL:

P i f t m
o p e r a t o r W r-vj.

ad 11— 1 przed południem i od 3—-5 pojyołudiniu 
Z A K Ł a D R 0 E N T 6 F N 0 W S K I .  

Telefon 81. Ulica Potockieco L. 7. 6M

Z drukarn> literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L  10.
Rządca drukarni L. K. Górski.


